
 

 

  na Dzień Kalasantyński 25 grudnia 2014 



Św. Józef Kalasancjusz mówi do mnie w tym miesiącu:  

"Głos Boga to głos Ducha, który przychodzi, porusza serce i odchodzi; 

nie wiadomo, skąd przychodzi ani kiedy tchnie; dlatego jest bardzo 

ważne, aby być zawsze czujnym, by nie przyszedł w sposób 

niedostrzeżony i nie odszedł bezowocnie” 
 (List nr 131 do o. Jana Garcia w Narni z dnia 23.11.1622 r.) 

  


Grudzień jest miesiącem wyjątkowym. To czas radosnego oczekiwania 

Narodzenia Pańskiego. To czas mego osobistego oczekiwania na spotkanie 

z Panem. To czas, który nie kończy się 25 grudnia. Przeżywając Adwent 

naszego życia, mamy być podobni do sług oczekujących powrotu swego Pana, 

mamy być podobni do panien trzymających płonące lampy w rękach 

i oczekujących na nadejście pana młodego. Powinniśmy, zgodnie ze słowami 

św. Józefa Kalasancjusza, czuwać, by – w pośpiechu dnia codziennego – nie 

przegapić chwili, gdy Bóg do mnie przemówi. 

 



 Boże, uczyń tak, bym poczuł/a tchnienie Twej miłości 

 Daj mi umiejętność czynienia innych wrażliwymi na to, co Ty mówisz 

 Wejdź Panie mocniej w moje życie i pomóż mi bardziej przylgnąć do Ciebie  

 Duchu Święty, spraw abym potrafił/a wsłuchiwać się w Boże Słowo 

 Duchu Święty pomóż ufać usłyszanemu Słowu 

 Maryjo, pomóż mi żyć tak, by słyszeć głos Pana 

 Maryjo, wyproś mi odwagę wiary i odwagę świadectwa 

 Św. Józefie Kalasancjuszu, módl się za nami, byśmy umieli – tak jak Ty - 

rozważać i przyjmować głoszoną prawdę 

 Święci pijarscy uczcie mnie dobrze służyć innym 
 

Święta Rodzino z Nazaretu – opiekuj się nami! 


